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Zaleszczyki. — 


Wiadomości krajowe. 
— Ze Lwowa, = 


Wsparciem ubogich tak zaszczytnie wyszcze- 
gólniający się instytut Sióstr Miłosier- 
dzia w Załościach, w obwodzie złoczowskim, 
poniósk roku zeszłego w swćj włości Trościańcu 
przez grad dwukrotny tak znaczną w plonach 
stratę, że był już bliskim oddalenia części swych 
liczaych sićrot, które tam utrzymanie i wycho- 
wanie pobićraja. 

lastytut w smutlnćm położeniu tém doznał 
skutecznćj pomocy w dobroczynności wielu wła- 
ścicieli dóbr obwodu tarnopolskiego, Którzy na 
wezwanie Starosty tarnopolskiego pana Karola 
kawalera de Sacher, dostarczyli pomienio- 
nemu zakładowi pie tylko przeszło 100 korcy 
zboża i innych wiktuałów; ale nadto w darach 
gotowizną złożyli 524 zr. 30 kr. m. k., którata 
kwotę rzeczony instytut otrzymał. 

Rząd ogłasza z upodobaniem ten nowy do- 
wód prawdziwćj dobroczynności. 


Wiadomości zagraniczne. 
Zjednoczone Stany Ameryki północnej. 


Nowy Prezydent jenerał llarrison, który 
d. 4go marca wprowadzi się do tak zwanego 
sbiałego domu« w Washingtonie, do rezydencyi 
Prezydentów, urodzil się w Wirginii, jak frank- 
fortska Oderpostamtszeitung donosi. Przyszedł 
na świat r. 1773, właśnie gdy się przygotowy. 
wała wielka walka o niepodległość. Ojciec jego 
był jędnym z tych, którzy akt niepodległości 
podpisali, został przeto gubernatorem Wirginii. 
HMarcisoo uczył się z początku medycyny; 
lecz upodobanie jego do wojskowości zaciagnę- 
ło go pod chorągwie, a Washington w 19. 


roku życia jego posłał go w stopniu chorażego 
na wybrzeża rzeki Ohio, gdzie zaszły krwawe 
walki Amerykanów z Indyjanami. Przy zawar- 
ciu pokoju mianowano Harrisona komen- 
dantem warowni Washingtonu. Wkrótce potóm 
owa dzika okolica, gdzie teraz kwitoace pań- 
stwa Ohio, Indiana, Jllinois i Michigan się roz- 
ciągają, wyniesiona została na gubernijum, pod 
nazwą północno - zachodniego okregu (Zerrito- 
rium), Harrison został sekretarzem tegoż 
gubernijum, i w charakterze tym na kongres 
posłany, reprezentowanym przez siebie ważne 
wypełnił uslugi. R. 1800 półoocny okreg na 
dwie podzielono części: zachodni otrzymał na- 
zwę Indiana, ponieważ z tamtad plemiona in- 
dyjskie wypędzono, a Harrisona mianowano 
gubernatorem Indiany., Podczas gubernatorstwa 
jego przypadły walki z plemieniem S/awanes, 
na którego czele stał Tecumseh; najkrwa- 
wsze i najzaciętsze walki Stanów Zjednoczonych 
z lodyjanami. Harrison zjednał sobie w nich 
imię wielkiego wodza. W wojnie z Anglikami 
mianowano go dowódzcą armii północno-zacho- 
dniego okręgu. Tu d. 5go października 1813 
stoczył zwycięzką bitwę z połaczonym An- 
glikami i Tadyjanami, w którćj padł ów stra- 
szny Daczelnik Tecumseh. Zatargi admini- 
stracyjne spowodowały go wziąć dymisyję. Po 
pokoju w Gandawie posłano Harrisona na 
kongres, jako reprezentanta z Ohio. R. 1824 
został członkiem Senatu z tegoż państwa. Pre- 
zydent Ada ms mianował Harrisona minie 
strem pełnomocoym przy Rzeczypospolitćj Ko- 
lumbijskićjj Gdy Jackson został Prezyden- 
tem Stanów Zjednoczonych , odwołał jenerała 
Harrisona z tćj posady, i ten powrócił do 
życia prywatoego tak ubogi, jak w chwili, gdy 
sprawy publiczne obejmował.  Późnićj przyja- 
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ciole wyrobili mu miejsce sekretorza przy sa: 
dzio piórwszćj jostancyi w Cincinnati. Chwała 
Ilarrisona z jego spokojnego, rozsądnego i 
od wszelkićj namiętności wolnego postępowania. 
Ale nawet przeciwnicy teraźniejszego prezydenta 
i wstrzymanego w rzadzie kierunku deraokra- 
tycznego, sa tego mniemania, że Harrison 
w toraźniejszérm przesilenia nie daje Żadaćj rękoj- 
zai rozstrzygnienia postanowień, mogacych uprze- 
dzić zagrażające Stanom Zjednoczonym wypad- 
ki. Wigowie (partyja arystokratyczea czyli ban- 
ku) podsunęli go na Prezydenta, poniawaź masy 
w Stanach, Zjedaoczonych więcćj, niźli spodzić- 
wać się można, za slawa wojenną unieść się 
daja, Jakoż Wigowie zwyciężyli, lubo jenerał 
Jackson, poprzednik i co do zasad zwolen- 
nik van burena, a z którego dziełami wo» 
jennemi Harrison bynajraoićj w porównanie 
iść mie może, sławne imię swoje przeciw oie- 
mu na szala położył, Ale ewycięztwo pod Tip- 
pocanoe dziś jeszcze w Stanach Zjednoczonych 
z większym obchodzą zapalem, niż w Euro- 
pie bitwę pod Lipskiem; uad tą rzeczką bo- 
wiem Harrison w 800 Żołnierzy amecykań- 
skich, zapadniętych we śnie przez Judyjantw, 
pobił tych ostatnich, a labo tea ogromny czyn 
wojenny nié miał dla Stanów Zjednoczonych 
żadnego bezpośredniego skutku, przerażono się 
jednak tą myślą, coby czerwono-skórni (ludyjanie) 
ze spiacymi uczynić byli mogłi; przeto wielkość 
zwycięstwa w miarę wielkości niebezpieczeństwa 
oceniono, i dziś jeszcze imię Harrisona ja- 
śnieje obok Facksona w rocznikach północ- 
no-amerykańskich dziejów wojennych. Dla te- 
goteż Henry Clay z Fenłucky, który przez 
d!ugoletnia odznaczająca się działalność jako po- 
lityk, daleko większe dla Stanów Zjedooczonych 
położył zasługi, dobrowolnie Harrisonewi 
ustapił i starania się jego całym swym wpły- 
wem wspićrał. Z liczby stronników Claya 
zapewne więc Harrison piócwszych swych 
urzędników wybierie, tak iż Clay za duszę no- 
wego rządu uważany być może. Lecz ze zwy- 
cięztwem Harrisona bynajmnićj jeszcze nie 
jest rozstrzygnięta walka między demolratami 
czyli Torysami, których najdalsza odcień Lońo- 
fotos sią nazywa. a partyja pióniężoą czyli Wi- 
gów, której zagraża trwanie Stanów Zjednoczo- 
nych w ich dotychczasowym kształcie. 


Portugalija. 


Pisma londyńskie z d. 22go grudnia zawiéra- 
ja z Lizbony pod dniem 14go powyższego mie- 
Biąca wiadomości, które pod względem atosun= 
ków z Hiszpaniją bardzo wojowniczy sposób my- 
ślenia wyrażają. — Morning -Herald umieścił 


nasiępujacy list z Lizbony pod dnicm 44, gru» 
dnia: »Wczoraj zrana rareszcie powzięto posta- 
nowienie. Odbyła się bardzo dluga rada gabi- 
netawa, w którćj uchwalono , by się zadaniom 
Hiszpanii co do traktatu Żeglugi na rzóce Duero 
sprzeciwić i traktatu tego przed zgromadzeniem 
się Kortezów nie wykonywać. Uchwalono oraz 
poczynić jak najspiesznićj przygotowania, dla u» 
zbrojenia się do wojny. — Wskutck lego w do- 
datku do Diario do Governo z dnia wczorujszego, 
ogłoszono nastepujące królewskie rozporządzenia : 
1) Zawieszenie akta haócas corpus, czyli nietykal- 
ności pomieszkań przez dni 40, zacząwszy od 13. 
grudnia; jestto środek nadzwyczajny, za który rząd 
na sicbie odpowiedzialność bierze, aż do zgro- 
madzenia się Koriezów , które dnia 2, stycznia 
1841 nastąpi. 2) Przymusowy zaciąg wszystkich 
do wojskowćj służby zdatnych urzedników ad- 
ministracyi krajowćj, a to w przeciagu trzech 
dni, pod Karą złożenia z urzedu. 3) Powszech- 
ny zaciąg wszystkich do wojskowćj slużby zdat- 
nych a ustawami nieuwo]nionych mlodych la- 
dzi od lat 18 do 25, dla postawienia armii na 
stepie wojennćj. Každy ochotnik otrzyma 4800 
rejsów (27 do 28 frankow) nagrody. To samo 
ro:porządzcnie powołuje pod chorągiew wszy- 
stkich uwolnionych od slużby oficórów i szere- 
gowych, pod karą uważania ich za zbiegów, je- 
żeli w przeciągu dni 14 do swych korpusówsię 
nie zgłoszą. 4) Czwarte rozporządzenie oznaj- 
mia pardon jeneralay wszystkim z+biegom, kid- 
rzy do szeregów armii powrócą. — Prócz tych u- 
zbrojeń na ladzie, wydano także do zbrojowni 
królewskićj marynarki w stolicy rozkaz uzbro- 
jenia cztćrech okrętów wojennych, które w przy- 
padku zerwania pokoju z biszpaniją, Hadyx i 
Malage blokować mają. Na te uzbrojenia rząd 
tymczasowie 44 contos (250,000 franków) wy- 
znaczył. — Sądzą, iż przez powyższy zaciąg 50000 
Judzi w szeregach stonie. — Wyszły obecnie 
Diario do Governo, zawićra rozporządzenie, 
w któróm komendantowi korpusu inżćnierów na- 
kazuje się, warownie w Lizbonie i Oporto po- 
stawić natychmiast w zupełnym stanie obrony. 
— Drugie rozporządzenie nakazuje ulormowa- 
nia batalijonów narodowych w całym kraju. 
Wszystkie do służby zdatne osoby od lat 18 do 
40, do wstąpienia w te batalijony przymuszone 
zostana, 


Hiszpanija. 


Wiadomości z Madrytu pod dniem 16go gru- 
doia (w pismach paryskich z d. 24go t. m.) 
donos?a: »Srodki, jakich rząd użył pod wzgle- 
dem Nawarry i prowincyj biskajskich , niemałe 
czynia wrażenie, ponieważ dają do poznania, co 
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Rejencvja z innemi prowincyjami uczynić goto- 
wa. W ogólności wielkie zniechęcenie panuje 
w prowinacyjach biekajskich , i lękaja się, ażeby 
się w nich energicznie środkom rządu nie opat- 
to. — Także stosunki nasze z Portugalija nader 
groźna przybiórają postać. Wiadomo z pewno. 
ścia, ze Rejencyja dobitna notę, w formie Ulti- 
matum, posłała do gabinetu portugalskiego, w 
któréj žada wykonania traktatu dotyczacego sie 
żeglugi na rzóce Duero, i gabinetowi lizboń- 
skiemu daje 25 dni do namyślenia się nad o- 
statecznóm postanowieniem. Ostatnie z Lizbo- 
ny nadeszłe depesze były unikajace, i bynaj- 
muićj Rejencyi nie zadowoliły. Read portugal- 
ski twierdził, że bez zasiagnienia rady Kortezów 
nic stanowić nie może. Mówią że w razie od- 
mownój z Lizbony odpowiedzi, 60,000 wojska 
hiszpańskiego wkroczy na granicę portugalską,ć 


Wielka Brytanija i Irlandyja. 


Sułtan zamówił w Londynie naszyjnik z naj- 
piękniejszych brylantów dla ltrólowćj Angiel- 
skiój, na znak swojćj wdzięczności za wyświad- 
czona mu pomoc. 

Niewiasta jedna, u którćj już od niejakiego 
czasu ślady pomieszania zmysłów spostrzegano, 
i która pod nazwiskiem księżnćj Resterlitz 
ku końcu listopada do Londynu przybywszy 
w hotelu Bzriingion mieszkanie sobie najeta, 
chciała się d. 16. grudnia gwaltem do pałacu 
Buckinghamskiego dostać, a gdy jój straź tego 
wabroniła, wydobyła z pod swego plaszcza Krótki 
miecz i uderzyła uim na straży stojącego żol- 
pierza, który przecież szczęśliwie ciosu uniknał. 
Urzędnik policyjny, przybywszy tamže w téj 
chwili, musiał jéj przemocą wytrącić z ręku o- 
reż, który przy tój sposobności pękł. Niewia- 
sta ta, jak śledztwo wykryło, uroiła sobie, że 
ma prawo do tronu angiciskicgo. Nie wykryto 
jeszcze, złtadby była rodem, lub jakim sposo- 
bem do Londynu przybyła; w domu zajezdnym 
poczytywano ją za znakomitą cudzoziemką z wy- 
bujała wyobraźnią. Głoszą, źe ją w domu wa- 
ryjatów w Bodlamie osadza. 

Podczas gdy o handel opium w Chinach woj- 
na się wszczęła, p. Jeffries wniósł niedawno 
na zgromadzeniu królewskiego lekarsko-chirur- 
gicznego towarzystwa skargę , Ze używanie opium 
w samej Aoglii w niepokojącym stopniu się wzma- 
ga; gdyż z ksiag cłowych pokazuje się, że wpro- 
wadzone opium w r. 1820 wynosiio tylito 16,159 
funtów, a w r. 1838 już sie do 131,204 funtów 
podniosło. Przeciw temu zarzucono, że w prze- 
ciagu tego czasu wzmogło się bardzo w aptć- 
kach używanie opium, które doktor Syd en- 
ham: głównym środkiem lekarskim 


nażwał, i Że w szpitalach londyńskich nie wy- 
darzyła się dotychczas Żadna choroba, którąby 
zbytecznemu używaniu opium przypisać można. 

Uzbrojenia i wojenne przygotowania w Anglii 
trwają ciągle, Umieszczony w Morning.Posż list 
z Woolwich pod dniem 11. grudnia donosi, Że 
w warsztatach tamtejszych zatrudnionych jest 
cztórech nowych cieśli robieniem jaszczyków na 
kule ibomby. Wzięto ich na sześć miesięcy do 
roboty. Siedlarze zbrojowni zrobili model do- 
brze wypchanego siodła z drzewa, po którego 
bokach wisza drewniane skrzyneczki, z których 
każda dwanaście ładunków i kilka rac kongrew- 
skich obejmie. Kilka koni osiodłano dnia wczo- 
rajszego tym nowym aparatem, wygladajacym zu- 
pełnie jak kosz chlebowy. Siodła te przezna- 
czone sa do służby w Sytyi i dano rozkaz, by 
ich znaczną ilość zrobiono. 

Globe udziela z Calcutta Courier, bez doda- 
nia wszakże swych uwag, tćj wiadomości, że 
lord Auckland, teraźniejszy Wielkorządca 
Indyj Wschodnich, już od kilku miesięcy podał 
o dymisyję do dyrektoratu kompanii wschodnio- 
indyjskićj, takowe przyjęto, poczóm J. C. R o- 
bertsona, członka głównéj rady i wice'gu- 
bernatora Dengalii, tymczasowie następca jego 
mianowano, którąto wysoka godność tenże bez- 
watpienia do września r. 1843 piastować będzie, 
to jest do czasu, w którym kończy się w Ben- 
galii służba jego w charakterze urzędowania, 
jaki powyżćj wymieniono. 


Francyja. 


Uchwała królewską z d. 21. grudnia miano- 
wano burmistrzów i adjunktów dwunastu okre- 
gów Paryża, wybranych z po-między kandyda- 
tów, prezentowanych w skutek ustawy z d. 20. 
kwietnia 1634. — Pisma opozycyjne mocno się 
na to oburzaja, że Król dla drugiego okręgu 
nie dotychczasowego burmistrza, pana Berger, 
lecz innego Kandydata, p. Mongalvy, wybrał. 

Romisyja mająca polecenie rozpoznać wnio- 
sek do ustawy pod wzgledem obwarowania 
Paryża, obrała d. 22. grudoia p. Thiersa 
swym prezydentem, a p. Allarda sekretarzem. 

Królowa Maryja Krystyna (była Rejentka 
Hiszpanii) jadac do Tulonu przybyła do Aix d. 
15. grudnia, Jój Król. Mość ma w porcie tu- 
łońskim wsiąść na pokład król. francuzkiego 
statku parowego Phare, który ma rozkaz do 
Włoch ja odwieść. 

Napływ ciekawych do trunny Cesarza Napo- 
leona w kościele iawalidów, jest ciągle nadzwy” 
czaj wielki. Dnia 21. i 22. grudnia tłum ludu 
był tak ogromny, Że więcćj niż 15,000 osób 
nie mogło być przypuszczonych, chociaż po 
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większćj części biletami były zaopatrzone. Dnia 
21. zebrało się przeszło 100,000 ludzi. Dnia 
22. znowu przeszło 100,000 ludzi przypuszczono. 
Słychać teraz, że proces Dar mósa ma byó 
dnia 15. stycznia przed sądem parów wytoczony. 
Roboty przy terasach dla wzniesienia muru, 
który ma Paryż jednym ciagiem opasać, przez 
dni kilka z powodu zimna przerwane, znowu 
jak dawnićj na całćj linii rozpoczęto. : 
W akademii francuzkićj jest ohecnie troje 
miejsc opróźnuionych. Dziewięciu autorów stara 
się o mie, między nimi Wiktor H u go, de T oc- 
queville i hrabia St. Aulaire. > 
P. Cremieux wrócił do Paryza z swćj na 
Wschód podróży. 


Holandyja. 


Na posiedzeniu drugićj izby Stanów Jeneral- 
nych dnia 19. grudnia, wydział centralny zdał 
sprawę z budżetu wydatków. lo do glównego 
punktu dowiedziano się z tego, że izba nie po- 
przestając na danych jéj od rządu wyjaśnieniach, 
jeszcze się wielu innych domaga. Podobnież 
zdarzyło się także przy sprawozdaniu z budżetu 
przychodów, w ktorym mianowicie podwyžsze- 
nie centymów dodatkowych do niektórych wat- 
pliwości powód dało. 

Dzieńnik Z/andelsblad zawiera w dniach tych 
artykuł pod względem nowego systemu podat- 
kowania. Projektuje , by zniesiono wszelkie do- 
tąd istnące uboczne i wprost pobićrane podatki, 
a naich miejsce ażeby zaprowadzono powszechny 
podatek przychodowy. omisyja umyślnie ku 
temu posłanowiona, w przypadku tym wykryłaby 
prawdziwy stan dochodów każdego poddanego 
i ułożyłaby z tego pewną kwotę podatkową. 


Belgija. 


Rzóka Skalda tak wiele lodu niesie, iż się 
obawiają, ażeby wkrótce nie była przerwaną 
żegluga koło Flissyngi. Dnia 16go grudnia o 
godzinie 7. zrana kra zatamowała rzćkę Mozę 
koło Seraing. Woda wzniosła się więc natych- 
miast z nadzwyczajna szybkością, tak iż przez 
uderzenie lodu zatonęło kilka okrętów , węgla- 
mi i ruda zelazną naładowanych, a kilka innych 
mocno uszkodzonemi zostało. 

W Bruxelli, jak się zdaje, istnie banda ra- 
busiów, która dzićwczęta kradnie, a której spra- 
wiedliwość wyśledzić nie może. i Tak od nieja- 
kiego czasu zapodziała się gdzieś pewna zupeł- 
nie jeszcze młoda panienka , córka szanownych 
rodziców. Teraz -dzieńnik Belge pod dniem 
21. grudnia donosi, że panna Emilija de M.se., 
lat 15 mająca, od trzech dni znikła , i że wszyst- 
kie poszukiwania do jój wykrycia daremne były. 


Szwajcaryja. 


. 


Na zapytanie kantonu rządzącego rada rzado- 
wa Beray oświadczyła, że pod rozrządzenie 
Związku Szwajcarskiego da nad swój kontyn- 
gent jeszcze 40 dział. W czasie jak tylko mo- 
żna najkrótszym, ma być wszystka obrona 
krajowa (Landwchr) uorganizowaną. 


Pełnomocny minister Wielkićj Brytanii przy 
Związku Szwajcarskim, p. Morier, przysłał 
do kantonu rządzącego pod d. 7. grudnia z Ber- 
ny datowana notę treści następujacćj : 

»Niżój podpisany, Królowćj Wielkićj Brytanii 
minister pełnomocny przy Związku Szwajcar- 
skim, doniósł do wiedzy rządu swojego o środ- 
kach, użytych przez wysoki kaoton rządzący, 
o których tenże okolnikiem z d. 20. paździer- 
nika zawiadomił kantony, w zamiarze utrzyma- 
nia na przypadek wojny neutralności i nictykal- 
ności Szwajcaryi. Wice-hrabia Palmerston, 
Jćj Król. Mości pićrwszy sekretarz Stanu spraw 
zagranicznych, polecił zatóm podpisanemu, by 
JIWW. burmistrzowi i radzie Stanu kantonu 
Zurych, jako obecnie kantonu rządzącego Zwiaz- 
ku Szwajcarskiego, wyraził zadowolenie, jakie 
uczuł rząd Jéj Król. Mości, powziawszy posta- 
nowienie Związku Szwajcarskiego: utrzymania 
nietykalnemi praw, uzyskanych przystapieniem 
Szwajcaryi do podpisanego w Wiódniu r. 1815 
oświadczenia, i dopełnienia w dobrćj wierze 
tych, w jakie weszła, zobowiązań. Niżéj pod- 
pisany otrzymał daléj polecenie zapewnić kan- 
ton rządzący, że rzad Jéj Król Mości, lubo 
szczęśliwym tralem nie ma już włęcéj podo- 
bieństwa, by przyszło do zerwania miedzy Fran- 
cyja a pięcia mocarstwami, mającemi udział 
w traktacie z dnia t5go lipca; niemnićj wsze- 
lako wysoko ceni dane przez Związek Szwaj- 
carski oświadczenie, utrzymania zaręczonego 
przez Wielką Brytaniję porządku. Niżćj pod- 
pisany mając zaszczyt i przyjemność wypełnić 
rozkazy rzadu Jój Król. Mości, korzysta z ra- 
dością z tego wypadku, iż JJWW, burmistrzowi 
i radzie Stanu kantonu Zurych, jako obecnie 
kantonu rządzącego, ponowić może najszczór- 
sze zapewnienia swego najzupełnicjszego powa- 
zania. D. R. Morier.« 


Rossyja. 


Umieszczony w Tygodniku Petersburskim w- 
kaz cesarski z d. 22. listopada opiwa: Że od 
kapitałów będących własnością rossyjskich pod- 
danych, jeżeli z mocy testamentów będa prze- 
chodziły za granicę, pobierać ma skarb po 15% 
od sta. Wyjmują się od tego kapitały przecho- 
dzące na rzecz sukcessorów , i podług artyku- 
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łów 335 i 886 Ustawy” o poszlinach wolne od 
opłaty poszlin wieczystych, tudzież kapitały prze- 
chedzące do Państw, wymienionych w art. 689 
tćjże Ustawy. 

Tęgie mrozy, które od d. 9. gradnia w Pe- 
tersburgu nastały, trwają ciagle z wielka upor- 
czywościa. Termometr dochodzi codzieńnie 20 
do 22 stopni Réaumura nižéj zera. W skutek 
tego, z powodu mocniejszego ogrzówania pokoi, 
równie jak nieprzezornego postępowania, a po 
części z powodu źle wystawionych pieców, zwła- 
szcza iż dla rzemieślników trudoiacych się sta- 
wianiem pieców, nić masz dotychczas urzadzo- 
nego cechu, wydarzają się tu częste pożary. 
Jeden z największych wybuchnał w nocy dnia 
9. grudnia, przez co w czwartćj dzielnicy ad- 
miralicyi, mimo czynnćj pomocy, jakićj udzie- 
lały sikawki i inne środki zaradcze, zgorzał 
zupełnie jeden dóm prywatny, a dwa inne znacz- 
nie uszkodzonemi zostały. Niewiasta, która się 
z piętra na bruk rzuciła, upadłszy skalóczyła 
się bardzo niebezpiecznie ; trzech innych ludzi 
zgorzało w płomieniach. Niektóre podrzędne 
osoby, należące do gaszenia pożaru, także mocno 
sie poraniły. 


Turcyja. 


Dostrzegacz Austryjacki pod dniem 31. grud- 
nia zawićra: »Sztafeta prywatna, wyprawiona 
z Konstantynopola dnia 17. grudnia, przywiozła 
wiadomość, że dniem wprzódy zawinął tamże 
z Alexandryi angielski okręt parowy Hydra. Na 
pokładzie jego znajdował się oficer angielski, po- 
słany do Mehmeda Alego przez admirała 
Stopforda, wskutek danego mu pod dniem 
45. listopada rozkazu admiralicyi. Takowy wiezie 
list Mehmeda Alego do Wielkiego Wezyra, 
w którym piórwszy wyraża bezwarunkowe podda- 
nie się swoje pod rozkazy Jego Sułiańskićj Mości, 
poleca się łasce Sultana, donosi, że wydał roz- 
kazy do opuszczenia wszystkich przez siebie po- 
siadanych prowincyj, oprócz Egiptu, i że ma 
w pogotowiu do powrotu do Konstantynopola 
znajdująca się w porcie alexandryjskira flotę oto- 
mańską. — Porta zamyśla wyprawić komisarza 
do Alexandryi, dla objęcia rzeczonćj (loty.a 

„Według tychże wiademości z Konstantynopola, 
w chwili odejścia sztafety zgromadzeni byli re- 
prezentańci cztórech dworów, dla wniesienia 
u Wysokićj Porty wstawienia się swych mocarstw, 
by cofnęła złożenie Mehmeda Alego z ba- 
szostwa i nadała mu w dziedziczność baszalikat 
Egiptu.« 

O rozbiciu, jakiemu austryjacki okręt parowy 
Seri. Pervas, w nocy z dnia 1. na Zgi grudnia 
na morzu Marmara uległ, wyjmujemy. następu- 
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jące szczegóły z lista pewnege austryjackiego 
oficera, który się podczas tćj katastrofy na po- 
kładzie znajdował: »Statek Crescent, mający do 
Bajrutu płynać, wstrzymany był burzami na Czar- 
ném morzu ; przeznaczono więc Seri- Pervas, 
jeden z najpiękniejszych okrętów towarzystwa 
żeglugi parowćj na Dunaju, by wziął na pokład 
500 żoiniórzy tureckich , których do Syryi wy- 
prawiono. Gdysię to stało, o pół do Gtćj wieczorem 
podnieśliśmy kotwicę. Zaledwo dostaliśmy się 
na Białe morze, gdy powstala burza, jakićj do- 
tąd nie zapamiiętano. Położenie nasze stalo się 
wkrótce w najwyższym stopniu niebezpiecznóm, 
ponieważ machina okrętu Ser/-Pervas za słabą 
była w stosunku jego wielkości, a na pokładzie 
żolniórze tureccy jeden koło drugiego leżąc, 
przeszkadzali w ruchu osadzie okKrętowćj. Ja 
z mymi towarzyszami podróży przebywałem w ka- 
jucie, gdzie z trudnością tylko mogliśmy się na 
łożach utrzymać, podczas gdy wirujące i nad 
wszelkie pojęcie mocne poruszenie okrętu, gru- 
chotało latarnie, obałało stoły i stolki, i rzeczy 
nasze rozrzucało. Tym sposobem przez dwana- 
ście godzin miotani, byliśmy igrzyskiem bałwa- 
nów morsuich, nic przeczuwając jednak zupeł- 
nego niebezpieczeństwa , najakie byliśmy rara- 
Ženi. Na raz uczuliśmy okropne uderzenia z dolu 
do góry, którym przerażający stęk okrętu odpo- 
wiadał. Z polladu odzywały się żałosne głosy 
tureckie. Chcieliśmy wziąć suknie nasze, ale 
trudno je było znależć, ileże światła nie było, 
a tymczasem głosy Żałosne z pokładu powiększały 
się. Rzociliśmy się dó drzwi kajutowych , lecz 
te znaleźliśmy zatarasowane, przez będących na 
pokładzie Turków. Nareszcie powiodło się nam 
przemocą wyjście sobie utorować. Pokład prze- 
rażający przedstawiał widok. Trwoga, przestrach 
izamićszanie ogarnęły wszystkich ; tylko ofice- 
rowie i majtkowie okrętu zachowali przytomność 
umysłu. Okropność tój nocy powiększało jesa- 
cze dotkliwe zimno i gęsta śnieżna zawierucha. 
Bałwany przez pokład sadząc obulały nas na zie- 
mię. Przekonaliśmy się więc, Że się okręt blizko 
o 50 kroków od brzegu rozbił. Szczęśliwym tra- 
fem jest tam wybrzeże płytkie i piasczyste. Nie» 
zwłocznie zatóm zabrano się do ratowania. Ale 
pokazało się, że kilku Turków, korzystając z pićrw- 
szego zamićszania , spuścili wielka łódź i na niej 
się ocalili. Trzeba było przeto innego użyć 
środka. Jeden z majtków rzucił się z liną w bał- 
wany morskie i płynąc dostał się szczęśliwie do 
brzegu, gdzie linę do drzewa oliwnego przymo- 
cował; na tćj więc straszliwćj, chwiejacćj się 
i nad wzburzonemi falami unoszącćj się kolei 
rozpoczęliśmy naszę napowietrzną przeprawę na 
ląd stały. gy spuszczali się po żórdzi ża» 
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glowój , przyczóm kilku Turków stało się pastwą 
bałwanów ; dziesięciu ionych woda w nocy z po- 
kładu uniosła, tak iż ich ocalić nie było można. 
Dostawszy się na ląd a przeto uszedlszy śmierci 
w bałwanach morskich, zaczęło nam znowa 
okropne zimno dokuczać , aż nareszcie po dwu- 
godzinnóm błakaniu się, brodząc po kolana 
w śniegu, dostaliśmy się do włości Arnutli w za- 
toce Dzemlike, gdzie się nasze cierpienia skoń- 
czyły.« 
Wyspy Jońskie. 

Podług dziennika Times, wychodzącego w Mal- 
cie, z dnia 5. grudnia, na wyspie Zante aż do 
połowy miesiąca grudnia, dawały się czuć ciągle 
trzęsienia ziemi; były one powiększćj części słabe, 
lecz niektóre rzadzićj się wydarzające „były do- 
statecznómi do obalenia domów, które już pićr- 
wćj wstrząśnienia doznały. Ztóm wszystkióm 
mieszkańcy tamtejsi zajmują się ciągle odbudo- 
waniem, poczęści za wsparciem rządu ,; który 
w ićj chwili powszechnego ucisku na wyspie 
Zante, bieg wszystkich cywilnych procesów na 
niejaki czas zatamował. 


PERO A i JA 0 = KJ 
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NOWINI LWOWSKI, 


Wały nasze maja być w nocy oświetlone, 
a zwłaszcza, jak słychać, lampami arganckiemi, 
przez-co zapobiegnie się potrzebie, która tak 
bardzo uczuć się daje, ileże komunikacyja tam- 
tędy z miastem i przedmieściami ciągle jest 
wielka. — Dziesięć redut właśnie ogłoszono, 
ito wygoda swoją zapewne więcćj niź w roka 
zeszłym sprawia nam przyjemności, gdyż pokoje 
na pićrwszóm piętrze w gmachu redutowym na 
traktyjernię urządzone być mają. Oprócz tego 
kilka świetnych balów ma być danych w sali 
redutowćj. varr 


Znany zaszczytnie muzykaloemu świata pan 
Ruckgaber, ułożył siedm mazurów na forte- 
pian idochód z nich przeznaczył na wsparcie tu- 
tejszego instytutu głucho-niemych. „Jeżeli zasób 
pióniężny przysporzy się, to wtedy jeden z ucz- 
niów tegoż instytutu, mający zdatność do ma- 
larstwa, ma być wysłany do Wićdnia, dla po- 
święcenia się temu pięknemu zawodowi. ** 


Teatr polski. — Dnia 4go b. m. traje- 
dyja Szekspira: Król Lear. Wdzięczni je- 
steśmy dyrekcyi teatru polskiego, że nam to 
arcydzieło ksiązęcia literatury dramatycznej, ten 
utwor pełny jenijalnych pomysłów, wybornie 


osnowanych charakterów , pełny świóżości i głę- 
bokości uczuć, pełny znajomości serca ludzkiego, 
w tak pięknćj przedstawiono barwie. Króla Leara 
grał p. Bensa: i czy zachował powagę i god- 
ność majestatu; czy wybuchał unośliwością sa- 
mowładcy; czy rzucał pioruny przekleństwa na 
wyrodne córki; czy idąc z losem w zapasy, bu- 
rze żywiołów i serca nieugięta pokonywał wola; 
czy obłąkany wreszcie, ostatkami uczuć dogory- 
wający, przedstawiał smutny koniec upadłej 
wielkości ziemskićj ; widać było, że zgłębił rolę, 
umiał się wdrożyć w uczucia skróślone przez au- 
tora śmiałym mistrzowskim pędzlem i oddać je 
z wszelka mocą przerażającćj prawdy. Pomniej- 
sze, lecz niemnićj wielkie w pomysłach charak- 
tery, jakoto: Gonerilli (p. Kamińskićj), 
hrabiego Kent (p. Nowakowskiego), 
hrabiego Gloster (p. Błotnickiego), 
Edgara (p.Słońskiego) Edmunda (p. 
Smochowskiego) it. p. wykonane były 
z równym umniczym rozmysłem i wprawnością, 
Sceny hrabiego Renta z Learem, i Ed- 
gara w chwilach przybranego pomieszania zmy- 
słów , jedne z najtrudniejszych w sztuce, oddane 
były jak najzgodnićj z natura, słowem jak tylko 
można najlepićj. — Czynito zaszczyt naszćj pu- 
bliczności, że lubo sztuka do godziny jedynastćj 
trwała, ile uważaliśmy nikt jednak przed koń- 
cem nie opuścił miejsca: loże, Krzesła i par- 
ter, wszystko z największém słuchało natęże- 
niem, i widać było, że nie ginęły piękności, 
które pocta tak obficie w tym utworze swoim 
rozsypał. (9.) 


Wiadomosci handlowe i przemysłowe. 
(Z korespondencyi prywatnej.) 


Zaleszczyki d, 2. stycznia 1840. Zboże 
jest u nas teraz w następującój cenie: korzec 
pszenicy 6 zr. 30 kr. do 7 zr., Żyta 4 zr. 30 
kr. do 5 zr., jęczmienia 3 do 4 zr., hreczki 3 
Zr., owsa 2 zr., kukurudzy 3 zr. 30 kr. m. k. 
— Wadra (18 kwart) wódki po 3 zr. 15 kr. do 
3 zr. 30 kr. w. w. 

Przy sprzedaży większych partyj zboża ceny 
jeszcze są niższe, gdyż dotad kupcy nie dopy- 
tują się. 


TEATR POLSKI 


Jutro (po raz pićrwszy): Karolina, czyli: Niestosowne 
małżeństwo, dramat w 4 aktach. 


Redaktor J, N. Kamiński. — Nakładem Spadkobierców Frańciszka Krattera. 
(Drukiem Piotra Pillera we Lwowie.) 


